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KURJER WARSZAWSKI 


D. 24. Lutego. — Rok 1837. 
Piątek. 


Kommissja tozpoznawaiąca prawa byłych 
Wojskowych Polskich. do pensję lub wsparcią 
5 ożywotniego. Najiaśniejszy CESARZ JMSC 
I KRÓL Postanowieniem Śwoiem z d, 25 Stycz;/6 

ute: 1837 r., Najłaskawiej wyzńaczyć raczył 
Pensje i wsparcia dożywotnie niżej wymienio- 
nym Oficerom i Urzędnikom byłego Wojska 
olskiego, tudzież ich Wdowom, a mianowicie: 

ensję dożywotnie. JPP. Jgna: Abramowiczo= 
Wi b, Kapilanowi: lej kła: w baterji pozy: artyl: 
on: gwardji, zł. 4465 gr. 4, Wiktoro: Roman 

* Podputkowni: w wojsku i Assessorowi Kom- 
Missarjatu ubior:, zł. 6533 gr. 27, Jgna: Chmie* 
Ćwskiemu b. Szefowi biura- w Komunissarjacie 
Ubior; zł. 6099 gr. 13. Anto: Borowskiemu 

» Szefowi biura w dawnej Kommissji Rządo: 
graj, zł. 7320 gr. 19. Fran: Dąbrowskiemu 
tyg M biura w. Kommnissacjacie ubiorz złp. 
2 gr. 15. Wine: Tarczyńshiemu b. Kormami- 


rarzowi w Kommissar: ubior:;, zł. 5486 gr.26. 


Alet: Dąbrowskiemu b. Sekretarzowi w tymże 
PMmissar:, zł. 3883-gr, 22. 
Ckiomu b. Kontrollerowi 2 kl: w tymże Kommis:, 
4, 2394. Jan: Jankiewiezowi b. Dozorcy Ma- 
Sazynu w Kommissar’ ubior:, 21.1470. spar- 


! te dożywotnie, JPP. Łuka: Szezephkowshiemu 


; Kapitanowi i Professor: avtyl: w korpusie ka- 
€tów kalis:, zł. 1978 gr. 15. Teod: Kwcizer 
ta apitanowi Sztabu główn: części Jenerała 
RAGE zt. 1673 gr. 24. Jano: Suchodołskie* 
(ue b. sKąpitanowi w pułku 6 piechoty lin:, zł, 
5 Kaict: Zewandowskiemu b, Kapita- 
t w putku 4 strzelców kon:, zł, 1008 gr. 7. 
ol: Horodyńskiemu b. Kapitanowi 2 kl: w 
ro pusie inżen:, zł, 1429 gr. 28. Jan: Wierz- 
Śl b. Porucza: Kwatermisttzowi w korpu: 
uaga, zł, 804 gr. 14. Klemens: Fermann 
- Sekretarzowi w Biurach dawnej Komnmissji 
tąd: Wojny, zł. 1699 gr. 17. Fran: Bernard 


Now 
Kay 


MDA. 


Daniel: Kore- . 


„ dery, Jenerał iazdy armji angielskiej. 


Jutro, $. Flawjan. 
Wsch: sł: g.6, min:47, zach: g.5, m. 13. 


b. Dozorcy Magazynu Jnżen:, zł. 958 gr. 28. 
Stani: Zukaszewiczowi Porucznikowi w Kom- 
panji Szpitalowej Nr 76, zł, 2716 gr. 20. JPa- 
ni Konstanc: Sokołowskiej wdowie po Marcinie 
Sokołowskim Audytorze dawniej pułku 6 pic- 
chaty lin: później Sztabu placu miasta Warsza: 
zł. 638 gr. 16. Córce zaś iej Domicelli, Zofji, 
aż do dojścia do lat 18 skończonych, zł. 212 
gr. 25. Kommissja Rozpoznawaiąca pospiesża- ' 
iąc donieść osobom wyż wymienionym o tako- 
wej Najwyższej Jego Gesatsko-Królewskiej Mo- 
ści Pasce, oznajmia im, iź zawiadomienia urzę- 
dowe w tej mierze, % Biura rzeczonej Konmis- 
sji wydane im zostaną. Warszawa dnia 11/23 
Lutego 1837. Jeneral-Adjutant Rauteństrauch. 
Wczoraj Wojska wszelkiej broni będące w 
Warszawie, od vana zbierały się w okolice to- 
ciny gdzie ża przybyciem JO. Feldmarszałka 
Nięcia Warszawskiego, otoczonego świetnym 
i licznym sztabem, rozpoczęły się inanewry 
woienne tak piechoty, iako też iazdy z pułków 
Mazułmańskich, Na tych działaniach piękne- 
go wojska znajdował się Margrakia Zozdon* < 
Po wzo- 
rowo wykonanych manewrach, Xżę Jegomość, 


Jenerałowie, Oficerowie sztabn, udali się do 


Bielan, gdzie także znajdowała się Xiężna 
Jejmość Warszawskay i znakomite Damy. 
Nastąpi obiad, a -przy ogniskach całe 
wojsko biesiadowało przy wesołych śpiewach. 
— Obecność kilkodniowa w tutejszej stolicy 
Margrabstwa Zozdondery, daie powód do co- 
dziennie wznawianych zabaw, celem uprzyie- 
mnienia chwil ich pobytu w tutejszej stolicy. Dnia 
wczorajszego ci znakomici Goście znajdowali 
się naświelnym wieczorze u JJW W. Fuhrmann, 
który także zaszczycili JJOO. Xtwo Jchmość 
IParszawscy, niemniej osoby z wyższegó towa- 
rzystwa. Okazałość apartamentu, piękne udeko= 


 gtowanie onegoź, mnogość świateł, świeżość 
kwiatów, których dwa gęste klomby wzniosły 
się.w głębi głównego salonu, wszystko to dła 
oka obecnych powabny Furoczy przedstawiąło 
obraz, tym interesowniejszy że był ożywiony 
gronem pięknych młodych i gustownie przy- 
branych Dam, których obecność w dwójna- 
„sób uprzyjemniała zabawę, tylekręć wznawia- 
ną przez zawsze uprzejmych i zawsze gościn- 
„nych Gospodarzy. i 
Wczoraj w Redakcji Kurjera bezimiennie zło- 
Zono złp. 5, dla Starca na Tamce. —Stroska- 
ny Mąż wraz zfamilją po zgonie Ś. p. Aloizy 
zWitkowskich Przozowshiej Zonie Adwokata 
Sadu Appel: Kr: Pol: w d. 22 b. m. zmarłej, 
"zaprasza przyjącioł i krewnych na exporiacją 
zwłok Jej zkaplicy Panny MARJI, dziś p godz: 
btej z południa na Smętlarz Powązkowski. — 
W księgarni G. Senzewałda przy ulicy Mio- 
dowej, do nabycia: Początki Taktyki 5ciu ęuro- 
pejskich mocarstw Rossji, Austrji, Francji, An- 
gljii Pruss, więzyku niemieckim, rysunkowo 


przedstawione przez //ortwing Porucznika w 14= 


linjowym pułku żt.d., łszy poszytzawiera Ta- 
, ktykę Praskiej armji; cena zło. pol. 30. — 
Podpisany. Fabrykant Aparałów gorzclanych, 
ma za obowiązek donieść Szanownym Obywate- 
lom i Właścieielom dóbr w Królestwie Pol- 
skiem, iż wystawia aparaty nowego wynalazku, 
które za iednym ogniem razem dystyluią, a 
„tym samym okowitę bardzo czyściejszą wyda- 
ią niź apparaty zwane Pisłorjusza. Apparat 
wspomniony iest z drugiej strony korzystniej= 
szy, iż nie tak łalwo podpada zepsuciu, wyni* 


kaiqcego z powodn przepalenia den (iak się to, 


często zdarza w Pistorjuszach) gdyż cały skła- 
„da się z iednego kotła parowego, ogrzewacza, 
2ch talerzy, węża i innych drobiazgów, oszczę- 
dzą. zatem dwa kotły robocze zwykle uży- 
wane do Apparatów Pistorjusza, (a które tu są 
wcałe niepotrzebnemi). Apparat takowy wraz 
zdystylacją, złp. 9000 kosztować będzie. Aran- 
etszek Andre, Nr 472,— Wczoraj w wielkim 
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wych, licznie zgromadzaiących się, przybywa” 


innym pierwszeństwa. Teatr nowo urządzony © 


— AI y U 


EC 
Teatrze po Pokoiku Zuzi przywołani wszyscy. 
Artyści. Sliczny Balet Sżyryjczykowie za każe 
dem przedstawieniem nową widzom spra 
przyiemoość; po ukończeniu przywołani: JPan 
Morys, JPanna Gwozdecka, JPani Koss i JPan | 
Tureęzynowiez, — Słychać że JPani Kreszyte 
przed odjazdem z Warszawy, śpiewać będzie 
w zamiarze wsparcia ubogich, — Czystego do” 
chodu dla Jnstytuta moralnie zaniedbanych dzie“ 
ci,było z wczorajszego widowiska Jezdców 24.789: 
Z-Suwatk. dnia 10 Lutego 1837. — Zaba% 
wy karnawałowe odbyły się tu wesoło i w sp0- | 
sób zadowalający. Miasto nasze nowo buduiąt 
ce się nie miało dotąd przyzwoitego lokału do 
zabaw publicznych. Zaradzono wcześnie tej nie” 
dogodności, i w ciągu przeszłego lata stanął dom > 
na ten cel przez właściciela przeznaczony, W 
którym urządzono obszerną salę wysokości s 
piątrowej zgalerją, upiększono ią gustownie * 
oświecono rzęsisto, a dobrana muzyka z arty“ 
stów przez iednego z obywateli obwodu Kałwa* 
ryjskiego uwzymywanych, dodawała zabawom 
prawdziwej przyiemności. Zjazd zaproszonych 
obywateli ze wszystkich prawie obwodów był li- 


'czny, toalety Dam pełne gustu, towarzystwo 
_qdóbrane, i porządek nad wszelką pochwałę, sło” 


wem, wieczory w tej ręsursie, które co sobo* 
ta irwały aż do godziny 4 rannej, i dłażej; 
były więcej w tonie pięknych balów prywatnych, 
aniżeli zabaw zwyczajnych składkowych. Na 
każdy wieczór resursowy, oprócz Dam miejsco” 


ły coraz nówe z prowincji, co urozinaicało towa” 
rzystwo, a razem dowiodło, że Woiewództwo 
Augustowskie, co do płci pięknej nie ustępu 


kilku miesięcy daie z zadowoleniem publicz 
ności reprezentacje, które równie iak i prywatne 
wieczory, składały dalszy ciąg ożywionyć" 
tym sposobem zabaw karnawałowych, o k j 
rych pozostało miłe wspomnienie. - 3 

Francja. — Osadnicy znaczniejsi w Algier" 
skiem złożyli Jzbie deputowanych prośbę, «bf 
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ask: k z ? , 
-Memia Algierska była połączona z Francją. 
Podpisów blisko 1200, Mówią w Paryżu, że 
farey dzisiejsi. Ministrowie przekonali się, iż 
mają mniejszość za sobą- w Jzbie-depnte: 
natychmiast zostałyby obrady izb prawodaw- 
czych odroczone. — Słychać, że rządy kraiów 
doskich w których mieszkają członkowie ro- 
any Nupoleona, zwracaią na nich baczniej- 


szą uwagę, a nawet dano im poznać, iż Życze-- 


mem jest tychże rządów iżby się Honaparto- 
wte przenieśli; szczególniej rząd, Papiezki tego 
*yczy.— Panowie 7jer i Gizo- nieprzychylni 
sobie i niewidzący się z bliska od dawna, przy- 
padkiem zeszli się u iednego z wydawców dzien- 
3 mika; powitali się grzecznie i rozpoczęli roz- 
i? o Panu Mole Prezesie rady Ministrów. 
zala tę. rozmowę gazety nazaiutrz powtórzy< 
Y, ale prawie każda inaczej. — Królestwo 
elmość bełgiccy waią przybyć do Paryża na 
„Początku! przyszłe: miesiąca. — W giełdzie Pa- 
tyzkiej od kilku dni spekulacjemało były zna- 
<zące, — Jzbem prawodawczym w tych dniach 
Podanym będzie do roztrząsania badżet skarbowy. 
angla W parlamencie najwiecej teraz 
< zprawiają o Jrłandji. W tych dniach maig 
oq) p) "ać rozmaite petycję. — Mówią że w 
TN W kraju nad rzeką Zabędzią odkryto 
1S nowy naród, oraz ogromne iezioro podo- 
ne do morza etc. j 
e Pana Rząd Królowej spodziewa się, 
+ ftoiszyld zaforszusuie mu 4 miljony fran- 
sry Tyfus zjawiła się w Hiszpanji, i iuż woj- 
A obu stronnictw podlegaią tej chorobie nie- 
*ezpiecznej, 7 
ae sndltośsi ti Udaiący znawcę dobrego io- 
Sa ardzo był przyzwyczaiony do wyraza Szar- 
man (Charmant); co slowo to powtarzał: szar- 
Pęd zarman! a gdy mu doniesiono żeiego 2o- 
pada) także zawołał: szarman, szarman! 
ŚR: ody kawaler powyrzucał mnóstwo listów, 
w Cy lo ujrzawszy zawołał do niego: „Pan ni- 
ZO tyle listów, podaruj mi Pan chóć ieden, 
łałbym go ojcu, Głupiś, Kawaler na to, 


najprzód te listy twemu ojcu na nie się nie 
przydadzą, a pow tóre dowiedziałem się że twój 
ojciec od dwóch miesięcy umarł. „Ba! toćbymię 
o tem donióst!'<— Rzemieślnik upominaiąc się 
u dłużnika opieniądze, tak dò niego napisał: 


„Niech to Pana nie dziwi że tak na niego na- 


legam, bo gdy się u kogo trafią ślub, chrzciny i 
pogrzeb razem, iak to u mnie miało miejsce, 
tedy bezwątpienia zniewolony iest do tej potrze- 
by.<— „Jle lat Pan Dobrodziej liczysz? * Li- 
czę moie pieniądze, dobra i bydło, ale lat ni- 
gdy, tych mi pewno nikt nie skradnie. — Zie- 


leniarka poszła z swoim mężem na teatr gratis, 


na operę w której chór pierwszą scenę rozpo- 
czyna. „Coza zgroza! zawołała do męża, oto śpie” 
waią razem aby się prędko skończyło, bo to dziś 


frejteatr, a iak za pieniądze, to sobie.po kolei, 
‘susza gardła!'<— Czy tam ieszcze wiele głup= 


ców w waszej ekonomii? zapytał się Pan przy* 
byłego ekonoma. „Jehliczba o wiele się zmniej- 
szyła, od czasu iak Pan dobrodziej od nas odjechał! 
— Niedawno Jrlandczyk został oskarżonym iż 
ukradł Topatę którą położono przed Sędzia- 


mi, i biedny grześnik oczekiwał iu% wyrokn; 


wtem ieden z Sędziów podnosi się i zawoła: 


John Birkin iest niewinnym; oskarzaią go że 


on ukradł łopatę, a to nie iest łopała tyl- 
ko rydeł; ia mam fabrykę żelaza i znam się 
na tem najlepiej, iakoż uwolniono go natych= 
miast. — Ach ci uczeni iak też są uczeni, pi~ 
sze jedna z gazel; pewien Włoch przez uczo* 
ne rozmyślania i naturalne postrzeżenia prze- 
konał się nakoniec że świeca przez 10 minut 
nieobjaśniana o5ią część a w20 minut o 6tą 
część ciemniej się pali iak zwykle, i przytem 


„opółtora raza więcej łoiu trawi, zamyśla jon 


swoie postrzeżenie wydać w kiłku obszernych 
tomach! — Niedawno wiiednem z miasteczek 
Niemieckich, w czasie wesela usłyszano krzyk, 
pospieszono do kychni, z której ten krzyk wy- 
chodził, i postrzeżono Scioletnią dziewczynkę 
pływającą wdużym kotle, w którym gotowano 
dla gości zupę; gły wydobywano tę dziewczy- 


- 
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nę, postrzegła swą matkę, i prosiła aby ią za 
fo niełaiafa, przyrzekaiąc, Że iuż nigdy nie 
zbliży się do kotła; ale w tćj chwili skonała, 
gdyż bardzo była oparzoną! > - + 


; PRZYIECHAŁI do WARSZAWY. 

Szuster Fran: Oby: z Berlina, Miller Ferd: Kupiec 
z Magdeburga, Garczyński Romu: Dzie: z Szczawi- 
na, Brzowski Kac: Dzie: z Strobowa. 3 

DONIESIENIA. 

Ostrzegam każdego to dotyczeć może, aby nikt 
z Opiekunem Głównym nieletniej Katarzyny Bawi- 
dowskiej współwłaściclelki Nieruchomości tu w War- 
szawie przy ulicy Ałexandrja pod Nr 2776 położo- 
nej, oraz wierzycielki S$ummy 24: 15,000 przeszło 
na domu w Pradze pod Ńr 168, lokowanej, wcho- 
dzić nie ważył się, gdyż co się tycze iednej poto- 
wy tejże Nr2776 Nieruchomości sam bezzawiśle ia- 
ko Mąż iednej współwłaścicteiki rozrządzać test mo- 
cen, zaś w iuteressaech Żgiej połowy tejże Katarzy- 
ny Dawidowskiej tylko wspólnie ze mną działać mo- 
że, zawarto bowiem przez niego samego tejże nie- 
łetniej w żadnym razie obowiązywać prawnie wie 
iwogę. W-Warszawie d. 22 Lutego 1837 r.: Przy- 
dany Opiekun nieletniej Katarzyny Dawidowskiej 
pod Nr 2776 mieszkaiący. Jan. Fonowicz. 
szw  Pantaljon o Gciu oktawach, iuż używany, 
-k w dobrym stanie, iest do sprzedania za po- 
== mierną cenę, w podwórzu Pałacu dawniej 
Mniszkowskich, w Officynie Panny Dziewanowskiej 
po prawej stronie. Wiadomość u Stróża tej offieyny. 

DWORKI pod Nr 2546 Lit: A. i B. przy ulicy 
Tamka, są do sprzedania; dalsza wiadomość u wła- 
ściciela pod Nr 7, przy ulicy Sto Jańskiej. 

W dniu 17 Łutegofł Marca r.b. o godzinie 10 z 
rana w Warszawie przy ulicy Freta w domu pod Nr 
263, iakoto: Billard z rekwizytami, Lustra, Stoliki, 

„Mrzesła, Miedź, i różne Sprzęty gospodarskie, it. 
p. przez publiczną Łicyiacją za gotowe pieniądze 
niezawodnie sprzedane zostaną. 

i W incenty Martyński K. T. ©. W. M. 

W Kantorze Łoterji Jana Epstejn przy roguulicy 
Długiej i Miodowej wdomu W. <Łaszczyńskiej Nr 
489 Lit: A. gdzie, w ostatniem ciągnieniu 1 klassy 


49 loterji traliono PRAŁMJIUM złp 100,000 i głó-. 
‘wna wygrane zip: 20,000, dostać ieszcze można LO- * 


SÓW kupnych całych i częściowych do klassy 2, 
której ciąguięnie w dniach 7 i8. p. m. Marca się od- 
bedzie. W tymże Kantorze nibyć oraz można po- 
iedyńczo OBLIGACJI cząstkowych na złp. 500,. któ- 
rych losowanie się zbliża; Osoby na Prowincji ra- 


czące zleceń swych rzeczonemu Kantorowi udzielać, 
mogą być pewne rychłego i akuratnego ich wypeł- 3 
nienia. $ . ` F 
W dniu*onegdajszym wieczorem, zgubiony został — 
PULJARES czerwony, wnim znajdowała się Minja- | 
turka mała, Wexel na zł: 200 i inne dokumenty; — 
które żadnej korzyści znalazcy przynieść hie mogą - 
a zatem,upraszam aby Szano: znalazea raczył zło“ 
Żyć go w Drukarni Kurjera, za dobrą nagrodą. A 
TES Dnia 21 b.m. zgubionym został PULJA- 
RES czarny, z NARZĘDZIAMI CHIRURGICZNE- 
ME, zawierający srebrne Kleszczyki, Szpadel, Jgiel- 
nik do kamienia piekielnego i różne Zgłębniki, tuz 


„dzież Nożyki Paryzkie, Nożyczki płaskie i krzywe; 


i inne drobniejsze narzędzia. Ktoby Puljares ten 
znalazł i oddał właścicielowi mieszkaiąccinu przy 
ulicy Krakowskie Przedimieście Nr 448, nad Apte- 
ką J. €. K. Mści, przyzwoita nagrodę otrzyma. 

U niżej podpisanego przy ulicy Krakowskie Przed- ` 
mieście pod Nr 412, wdomu JW. Starościuy, Mo- 
kronowskiej, otworzony NOWY SKŁAD WÓDEK 
i ŁIKIERÓW w różnych gatunkach, oraz SPIRY= 
TUSUiOKOWITY, w którym to Shładzie takbur- 
townie inko i cząstkowo sprzedawać się będzie, za 
najpomierniejsze ceny. Jozef Tryluński et Komp: 

Dwa MAGLE z wolnej ręki do sprzedania 
w domu pod Nr 2183, przy ulicy Kłopot, a właści 
ciel tychże-mieszka wdomu Nr 8$2, przy uliey 0- - 
grodowej. ` >= i 

Jutro włiogaskiego przy ulicy Dtugivjpod Nr 550. 
SNIADANIE:- Sandacz ziaia:, Szczupak z włoszczy: 
Karaski smażo: z musziar:, Zrazy zawija:'z kaszą grzy: 
Wątróbki cielę: szpiko:, Pierogi z pieca ze śmie:, Zut 
pa grzybo: i Rosołt. KOLACJA: Kwiczoły, Rozbra* 
te) wiedeń:. Ryby Zkie, i inne Potrawy. 3 

; Dziś KWINTET Jgn: Kadelki wykona” 
wyjątki z najnowszych sztuk i Oper 
grać oraz będzie najnowsze Walce Stravu- | 

s : sai.Lannera, wkKkawiarni przy ulicy Olu 
giej w Hotelu Polskim pod Nr-585. Zacznie się o go: fe 

Wieczor Muzyczny. Dziś w Kawiarni na rogu e 
lic Senatorskiej i Bielańskiej w domua Lewenberga 
grać i spiewać będą Panny Jessen Annai Luiza oh” | 


„tenmęier i Kryszof Z/essen. Zacznie się o godzi: 6 | 


kły Dziś wnowo założonej Kawiarąi w Gmachii 


"Teatralnym pod filarami, grać i spiewać będą Pan 


uy Messen Luiza i Paulina i Emilja Meier. 


Dziś rano zimna stopni 2. Wczoraj w potu: ciepład: 
TEATR WIELKI. Jutro Gałgandach. — Wido, 
wisko muzyczne JPanny Karl odłożone do dni kilkue 


r 


